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AFGANISTAN

Partie polityczne w opozycji do prezydenta Karzaia prowadzą od
kilku  miesięcy  rokowania  z  Talibanem,  by  mieć  wpływ  na
sytuację kraju po wycofaniu się wojsko NATO w przyszłym roku.
Taliban uparcie odmawia rozmów z Karzaiem, którego uważa za
zachodnią  marionetkę,  byłby  skłonny  do  bezpośrednich
negocjacji z Amerykanami, którzy jednak się do tego nie palą,
gdyż  boją  się,  że  zostanie  to  uznane  za  podkopywanie
autorytetu Karzaia, który wciąż jest preferowany jako „ich
człowiek w Kabulu” (Google/Associated Press).

– Karzai ma minimalne szanse na utrzymanie się na stołku po
wycofaniu wojsk USA. Amerykanie prawdopodobnie stracą wpływ na
to  co  się  będzie  działo  w  Afganistanie.  Typowe  kolejne
„zwycięstwo” Imperium Dobra.

Naczelny  dowódca  amerykański  w  Afganistanie  gen.  Dunford
stwierdził, że jego zespół pracuje tak szybko jak to możliwe,
by  rozwiązać  sporne  problemy  z  rządem  Karzaia  –  kwestię
przekazania  Afganom  kontroli  nad  więzieniem  w  Bagram  oraz
porwań i tortur w prowincji Wardak. Obiecał, że więzienie
zostanie wkrótce oddane Afganom i kategorycznie zaprzeczył,
jakoby  współpracownicy  Amerykanów  byli  odpowiedzialni  za
porwania,  tortury  i  mordy  pozasądowe  o  które  ich  oskarża
afgański prezydent („Washington Post”).

Rząd Karzaia wycofał się z żądania by usunąć amerykańskie siły
specjalne z prowincji Wardak. Amerykanie zgodzili się tylko na
ich  ewakuację  z  dystryktu  Nerkh,  „wkrótce”.  W  reszcie
prowincji  wszystko  pozostanie  po  staremu  („France24”).

– Ta próba udowodnienia, że nie jest amerykańską marionetką,
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nie bardzo Karzaiowi wyszła.

W dystrykcie Pandżwai na południe od Kandaharu wybuchł bunt
wieśniaków  przeciw  Talibanowi.  Podczas  mitingu  setka
naczelników  wsi  przysięgła  nie  wpuszczać  Talibów  do  ich
wiosek. Okolice Kandaharu były zawsze bastionem Talibanu, ale
tamtejsi  mieszkańcy  mają  wyżej  uszu  brutalności  Talibów,
minowania  przez  nich  dróg,  pól  i  sadów  oraz  mordowania
rzekomych  szpiegów  rządowych,  czy  oponentów.  Jest  to
największy z rosnącej liczby tego typu buntów. Taliban grozi
odwetem, a wieśniacy domagają się od rządu w Kabulu wsparcia
przez policję i wojsko („New York Times”).

BLISKI WSCHÓD

W Bahrajnie policja aresztowała obrońcę praw człowieka, Sajeda
Jousifa  al-Muhafdhę,  za  publikację  na  Twitterze  zdjęcia
rannego demonstranta. Za ten jeden Twitt został skazany na 30
dni więzienia. Twitter jest jedynym kanałem niecenzurowanej
informacji dla bahrajńskiej opozycji („Global Post”).

– Władcy Bahrajnu cieszą się bezwarunkowym poparciem Stanów
Zjednoczonych,  dla  których  baza  morska  w  Manamie  jest
ważniejsza  od  jakiejś  tam  demokracji.

CHINY

Według  Sztokholmskiego  Międzynarodowego  Instytutu  Badań  nad
Pokojem (SIPRI), Chiny wyprzedziły Wielką Brytanię jako piąty
największy eksporter uzbrojenia w świecie. Równocześnie szybko
poprawia  się  jakość  produkowanej  w  Chinach  broni,  która
zaczyna  dorównywać  wyrobom  rosyjskim  i  zachodnim.  Rzecznik
Ministerstwa Spraw Zagranicznych, Hong Lei w odpowiedzi na
raport SIPRI powiedział, że Chiny skrupulatnie przestrzegają
prawa  międzynarodowego  i  w  sprzedaży  broni  kierują  się  3
zasadami: usprawiedliwionymi potrzebami obronnymi odbiorców;
nie szkodzenia pokojowi międzynarodowemu; nie mieszania się w
wewnętrzne sprawy importerów („Yahoo News”).



–  A  jakie  są  zasady  sprzedaży  broni  największego  jej
eksportera  –  USA?

DRONY

Ponieważ  zanosi  się  na  koniec  amerykańskiego  monopolu  na
drony,  prezydent  Obama  zaczął  nagle  popierać  wprowadzenia
międzynarodowych  zasad  ich  używania.  Poprzednio  jego
administracja  utrzymywała  nieograniczony  program  ataków  z
bezzałogowców  w  ścisłym  sekrecie  przez  Legislaturą,
społeczeństwem  i  mediami  („Reuters”).

– Wolna amerykanka w mordowaniu ludzi bez wyroku w innych
krajach była OK, kiedy robili to tylko Amerykanie. Innym,
mniej dobrym od Imperium Dobra trzeba jednak teraz nałożyć
ograniczenia.

Po kilku incydentach, w których irańskie myśliwce zagroziły
dronom USA latającym nad Zatoką Perską, bezzałogowce zaczęły
być eskortowane przez amerykańskie samoloty. Eskorta może mieć
również na celu monitorowanie elektronicznych prób przejęcia
kontroli nad dronami przez Irańczyków („Empty Wheel”).

– Podobno największą zaletą dronów jest taniość eksploatacji,
a tu nagle potrzeba kosztownej eskorty??

EGIPT

Minister Sprawiedliwości Ahmed Mekki ostrzegł, że szerzące się
w  kraju  samosądy  są  symptomem  „śmierci  państwa”,  i  że
drakońskie  kary  bez  oparcia  w  prawie  państwowym  rozbijają
społeczeństwo. Po przejęciu władzy przez islamistów, ludzie
zaczęli  spontanicznie  karać  wykroczenia  przeciw  islamskiej
obyczajowości  i  prawu.  W  Suezie  3  mężczyzn  zamordowało
studenta, który siedział na ławce w parku ze swoją dziewczyną;
w Luksorze nauczyciel ogolił głowę 12-letniej uczennicy za
nienoszenie  hidżabu;  w  prowincji  Gharbija  tłum  powiesił  2
mężczyzn  podejrzewanych  o  kradzieże  i  porwania.  Tymczasem
reprezentanci  Bractwa  Muzułmańskiego  oskarżają  policję  o



niewypełnianie  obowiązków  i  twierdzą,  że  ludzie  pragnący
powrotu  dyktatury  są  płaceni  za  wywoływanie  niepokojów,
mających  na  celu  doprowadzenie  do  chaosu  i  kompromitacji
rządów prezydenta Morsiego („The State”).

IRAK

Napaść na Irak i 10 lat jego okupacji spowodowały ogromną
liczbę ofiar, miliony uchodźców, sekciarskie walki, zamachy
samobójcze, nowe rządy autorytarne, destabilizację Bliskiego
Wschodu i są najgorszą klęską polityki zagranicznej USA od
Wietnamu. Do tego należy dodać kompromitację ONZ, spowodowaną
przez otwarte zlekceważenie przez organizację własnej Karty
Narodów Zjednoczonych, zakazującej wojen prewencyjnych i przez
zgodę  na  nielegalną  okupację  Iraku,  oraz  kwestię  złamania
prawa międzynarodowego przez inne kraje, które pod naciskiem
USA  wzięły  udział  w  inwazji  i  okupacji  Iraku.  Katastrofa
iracka powinna być lekcją dla Zachodu, że w dzisiejszej epoce
interwencje wojskowe w innych krajach skazane są na porażkę
(„Al Jazeera”).

– Jak jednak widać w Syrii i w Mali, USA i ich satelici wciąż
się nie chcą uczyć.

John Tirman, autor książki „The Death of Others” (“Śmierć
Innych”) pisze, że z okazji 10-lecia napaści na Irak media w
USA będą się koncentrować na decyzjach wiodących do wojny, na
arogancji  i  kłamstwach  administracji  Busza,  a  wreszcie  na
śmierci  4488  amerykańskich  żołnierzy  zabitych  w  Iraku  i
konsekwencjach dla ich rodzin. Publika nie usłyszy jednak ani
słowa  o  milionie  zabitych  Irakijczyków,  o  5  milionach
uchodźców, o setkach tysięcy wdów i sierot i o niezliczonych
krzywdach i cierpieniach. Amerykańska elita polityczna będzie
obłudnie przyznawać że „popełniono błędy”, ale skrupulatnie
unikać jakiejkolwiek wzmianki o skutkach tych „błędów” dla
„innych”  i  przyjęcia  za  to  odpowiedzialności  („Huffington
Post”).



IRAN

W  Bandar  Anzali  zwodowano  pierwszy  irański  niszczyciel  na
Morzu Kaspijskim, „Dżamaran 2”, 2 lata po oddaniu podobnego
niszczyciela do służby w Zatoce Perskiej. Okręt ma wyporność
1420 ton, szybkość do 30 węzłów, jest wyposażony w nowoczesną
artylerię  i  wyrzutnie  torpedowe,  może  przenosić  rakiety
ziemia-powietrze  i  ma  helipad.  Jest  to  kolejny  dowód  na
rozbudowę  irańskich  sił  zbrojnych  i  produkcji  uzbrojenia
niezależnej od dostaw z zagranicy („NBC News”).

– A „Gawrona” od ilu to lat się buduje i zbudować nie może?

Irańska  eskadra  złożona  z  niszczyciela  „  Sabalan”  i
helikopterowca  „Kharg”  przegoniła  australijski  samolot
zwiadowczy u wybrzeży Sri Lanki (Cejlonu). Po wezwaniu do
zmiany kursu śledzący irańskie okręty samolot zrzucił czujniki
do  wykrywania  okrętów  podwodnych,  które  zostały  jednak
natychmiast pozbierane przez Irańczyków. Okręty znajdowały się
na wodach międzynarodowych i wracały z wizyty w Chinach i
ćwiczeń  w  Cieśninie  Melakka.  Irański  admirał  zapowiada
wysłanie irańskich okrętów na Ocean Atlantycki („Press TV”).

W orędziu do Irańczyków z okazji No Ruz (perskiego Nowego
Roku,  20  marca)  prezydent  Obama  wezwał  Iran  do
„natychmiastowych i znaczących kroków” w kierunku osiągnięcia
„trwałego porozumienia z resztą świata” w kwestii programu
nuklearnego, powiedział że drogo płacą za brak ustępstw ich
przywódców  w  tej  dziedzinie  i  obiecał  wielkie  korzyści  z
handlu innymi krajami, jeśli tylko spełnią zachodnie żądania
(„Herald Sun”).

– W kwestii programu atomowego Iran robi wszystko czego wymaga
od niego prawo międzynarodowe i nie może zrobić więcej bez
rezygnacji z suwerenności i niezależności. Jak widać Obamie i
jego sponsorom to nie wystarcza, chcą kapitulacji.

Amerykańska  polityka  wobec  Iranu  jest  potrójną  wrogą
hipokryzją – głosi że Iran jest zagrożeniem terrorystycznym,



że  jest  zagrożeniem  atomowym,  i  że  musi  być  ściśle
monitorowany. Pod koniec zeszłego roku Kongres uchwalił ustawę
o  „strategii  przeciwdziałania  wrogiej  obecności  Iranu  na
Półkuli Zachodniej”, czyli w Ameryce Łacińskiej, gdyż ponoć
popiera on tam terrorystyczne akcje Hezbollahu, mimo że nie ma
na to żadnych dowodów poza oskarżeniami Izraela. To krzycząca
hipokryzja, bo to akurat USA najwięcej miesza w Ameryce Płd.
Nie ma też żadnych dowodów na zagrożenie atomowe z Iranu. Co
do monitorowania wreszcie, to USA głosowały w ONZ przeciw
rezolucji nawołującej do przystąpienia Izraela do NPT (Non-
Proliferation  Treaty)  i  poddania  kontroli  międzynarodowej
izraelskiego programu atomowego („Counter Punch”).

Mimo  że  film  „Parde/Closed  Curtain”  Dżafara  Panahi  dostał
Srebrnego Niedźwiedzia za najlepszy scenariusz na Berlińskim
Festiwalu Filmowym, okres świetności irańskiego kina wydaje
się dobiegać końca. Panahi jest od 2010 w areszcie domowym za
„propagandę antyrządową”, inni wybitni filmowcy wyemigrowali z
powodu zastraszania i braku swobody twórczej. Odcięci od swego
kraju i środowiska które znali i przedstawiali w swych filmach
albo przestali kręcić, albo to co tworzą nie jest już irańskie
(„Al Jazeera”).

Irański Supremo Ajotollah Khamenei oznajmił, że Iran nie ma
nic przeciwko bezpośrednim rozmowom dwustronnym z USA na temat
programu atomowego. Jest to złagodzenie uprzedniej polityki
twardych  odmów  podjęcia  takich  negocjacji.  Khamenini  dodał
jednak,  że  nie  żywi  wielkich  nadziei  na  sukces,  gdyż
Amerykanie dążą do narzucenia Iranowi swego dyktatu, co jest
nie  do  przyjęcia,  i  że  Teheran  nie  będzie  dowierzał
Waszyngtonowi, tak długo jak USA nie dowiedzie, że dowierzają
Iranowi i jego zapewnieniom że nie buduje broni atomowej.
Ostrzegł też, że jeśli Izrael zaatakuje, Iran zrówna z ziemią
Tel Awiw i Hajfę („ABC News”).

– No to na rokowania nie ma szans, bo Stanom chodzi właśnie o
narzucenie dyktatu i zmianę reżymu w Teheranie na posłuszny
Dobremu Imperium.



MAGRIB

Al  Kaida  Islamskiego  Magribu  (AQIM)  nawołuje  młodych
aktywistów Afryki Północnej do pozostania w ich krajach i
zwalczania  sekularyzacji  na  własnym  podwórku,  zamiast
dołączania do globalnego dżihadu. Ci jednak, którzy już są w
szeregach dżihadystów powinni udać się do Mali i Algierii, by
walczyć tam przeciw „francuskim krzyżowcom”. Orędzie jest jak
się zdaje skierowane głównie do islamistów z Libii, którzy
masowo przemykają się do Syrii by wziąć udział w tamtejszej
wojnie domowej („Antiwar.org”).

MALI

W  wyniku  eksplozji  zaimprowizowanego  ładunku  wybuchowego
zginął w Mali piąty francuski żołnierz, a 3 innych zostało
rannych, w tym 2 ciężko („Herald Sun”).

– Zaczyna się Irak w Afryce, dla Francuzów. Tu l’as Voulu,
George Dandin (sam tego chciałeś Grzegorzu Dyndało! (cytat z
komedii Moliera „George Dandin” wyśmiewającej głupka, wciąż
ściągającego na siebie kłopoty).

W pierwszym od zawsze bombowym ataku samobójczym w Timbuktu
zginął malijski żołnierz a kilku zostało rannych. Atak wydaje
się  przeczyć  zapewnieniom  Francuzów,  że  wygrywają  wojnę
przeciw  dżihadystom  i  że  na  dniach  Mali  odzyska  jedność
terytorialną („BBC”).

MARCOWE ROCZNICE

Marzec jest miesiącem pełnym rocznic. 16 marca minęło 45 lat
od masakry w My-Lai w Wietnamie, gdzie wojska USA wymordowały
ponad 500 cywili i 10 lat od rozjechania Rachel Corrie przez
izraelski  buldożer.  19  marca  przypadła  dziesiąta  rocznica
napaści  na  Irak  i,  skrupulatnie  przemilczana  przez  media,
druga rocznica rozpoczęcia bombardowania Libii przez USA i
NATO („Antiwar.com”).



–  Stosując  biblijne  „po  owocach  ich  poznacie”,  jak  można
ocenić USA i satelitów?

PAKISTAN

Rząd  Pakistanu  domaga  się  globalnego  zakazu  jednostronnych
ataków z bezzałogowców na terenach suwerennych krajów. Ataki
takie, prowadzone od lat przez USA w Pakistanie stwarzają
niebezpieczny  precedens  i  zagrażają  stabilności  i  pokojowi
światowemu („The Tribune”).

Postrzelenie Malali Jusfsazi przez Talibów jest zdaniem byłego
doradcy  w  Ministerstwie  Spraw  Zagranicznych  symptomem
problemów pakistańskiego szkolnictwa. 12 milionów dzieci nigdy
nie uczęszczało do szkoły, 2/3 z nich to dziewczęta. Wielu
komentatorów uważa, że jedną z głównych przyczyn takiego stanu
jest zakorzeniona w kulturze głęboka niechęć do kształcenia
kobiet. Brakuje dla nich oddzielnych szkół, a jakość edukacji
dla wszystkich uczniów jest bardzo niska. Brak jest nadzoru
nad  nauczycielami  szkół  państwowych,  którzy  często  biorą
pieniądze, ale nie trudzą się przychodzić do pracy, nie ma
ochrony dla szkół, nauczycieli i uczniów zagrożonych przez
islamskich fanatyków („The Christian Science Monitor”).

PALESTYNA I IZRAEL

Były Minister Spraw Zagranicznych, Awigdor Liberman usilnie
nakłania  nowego  Ministra  Obrony,  Mosze  Ya’alona,  by  ten
nakazał żołnierzom strzelanie ostrą amunicją do „terrorystów
rzucających  kamieniami”  na  terenach  okupowanych  („Jerusalem
Post”).

– Biorąc pod uwagę dokonania i wypowiedzi P. Ya’alona, który
nazwał Palestyńczyków „rakiem” i jest oskarżany o zbrodnie
wojenne, nie będzie trudno go przekonać.

Awigdor  Liberman  stwierdził,  że  ludzie  mający  nadzieję  na
pokój z Palestyńczykami cierpią na urojenia, i że konfliktu
nie da się rozwiązać, można go tylko kontrolować, oczywiście



siłą („Yahoo News”).

– Cokolwiek się o nim powie jest szczery, mówi otwarcie to co
wszyscy wiedzą.

Awigdor Liberman, który nie może z powodu procesów sądowych
dzierżyć żadnego stanowiska w nowym izraelskim rządzie, ale
którego skrajnie prawicowa partia Yisrael Beiteinu (Nasz Dom
Izrael) ma w nim ważnych ministrów, oznajmił że nigdy nie
zgodzi  się  na  zaprzestanie  żydowskiego  „osadnictwa”  na
terenach okupowanych („Ha’aretz”).

Podczas wizyty w Izraelu, Obama w zgodnym chórze z Netanjahu
stwierdził, że „atomowy Iran jest zagrożeniem dla Izraela, dla
regionu i dla świata”. Prezydent USA obiecał, że nie dopuści
do zdobycia przez Republikę Islamską broni atomowej, i że
będzie ściśle współpracował w tym celu z Tel Awiwem. Przyjął
posłusznie  stwierdzenie  Netanjahu,  że  Izrael  nigdy  nie
zrezygnuje z prawa do samoobrony. Potwierdził też że Ameryka
jest niezłomnie zobowiązana do obrony Izraela i obiecał dalsze
200 mln USD pomocy wojskowej („Ynet News”).

–  Ta  samoobrona  będzie  jak  te  w  przeszłości  –  ataki  na
wszystkich po kolei sąsiadów.

2000 demonstrantów zgromadziło się przed rezydencją prezydenta
Obamy w Jerozolimie, domagając się uwolnienia odsiadującego w
Stanach  dożywocie  izraelskiego  szpiega  Jonathana  Pollarda.
Pisemna petycja o prezydencką łaskę zebrała 200 tys podpisów,
do  kampanii  przyłączyli  się  prezydent  Izraela  Peres  i
Netanjahu  („Ha’aretz”).

–  No  przecież  szpiegowanie  dla  takiego  „najlepszego
przyjaciela”  jak  Izrael  to  drobiazg,  który  należy
wielkodusznie  wybaczyć!

Podczas  wizyty  w  stolicy  Autonomii  Palestyńskiej  prezydent
Obama  namawiał  Palestyńczyków,  by  przestali  stawiać
zaprzestanie  żydowskiego  „osadnictwa”  na  ich  ziemi  jako



podstawowy  warunek  powrotu  do  negocjacji  pokojowych  z
Izraelem,  choć  wielkodusznie  przyznał,  że  „osiedla”  są
przeszkodą dla pokoju („BBC”).

– Czyżby popierał tradycyjną strategię Izraela, polegającą na
pełzającej grabieży cudzej ziemi podczas jałowych wiodących
donikąd  rokowań  i  stawiania  Palestyńczyków  i  świata  przed
faktami dokonanymi?

ROSJA

Aleksiej Puszkow, przewodniczący Komisji Spraw Zagranicznych w
Dumie,  bliski  współpracownik  Putina,  stwierdził  że
zapowiedziane  przez  USA  zmiany  w  rozmieszczeniu  elementów
„Tarczy Przeciwrakietowej” w Europie nie zmniejszą sprzeciwów
Rosji przeciw jej powstaniu, gdyż są one spowodowane przez
ograniczenia budżetowe i techniczne, a zatem nie mają nic
wspólnego z polityką i poglądami Rosji („Reuters”).

SYRIA

Podczas  wizyty  Obamy  rząd  Izraela  namawiał  go  do
zbombardowania Syrii, gdyby na jaw wyszło że reżym Assada chce
przekazać syryjskie rakiety Hezbollahowi, albo co najmniej do
poparcia  akcji  wojsk  izraelskich  gdy  podejmą  akcję
zapobieżenia takiemu transferowi. Powszechnie uważa się, że
Obamę o wiele łatwiej da się przekonać do ataku na Syrię niż
na Iran („The Guardian”).

–  Największy  sojusznik  musi  przecie  pomóc  w  wyciąganiu
kasztanów z ognia.

Wedle  amerykańskich  oficjeli,  CIA  zaczęła  po  raz  pierwszy
gromadzić dane wywiadowcze o ekstremistach islamskich wśród
syryjskiej  opozycji,  niezbędne  do  ewentualnych  ataków  z
bezzałogowców i przygotowywać tajne plany takich ataków. Biuro
CIA, kierujące programem zabijania z dronów w Pakistanie i
Jemenie przeniosło ostatnio kilku oficerów wyspecjalizowanych
w identyfikacji „celów” bombardowań na odcinek syryjski („Los



Angeles Times”).

–  Amerykanie  w  Syrii  przerabiają  w  przyspieszonym  tempie
scenariusz afgański, tym razem bez Ibn Ladena w roli głównej.
No chyba że jakiś nowy watażka jednak wypłynie, żeby stać się
WROGIEM NUMER 1 wolności, demokracji i hegemonii USA.

Departament Skarbu USA wyjął syryjską opozycję spod sankcji
zabraniających transakcji finansowych z Syrią, pod pretekstem,
że dotyczą one tylko rządu Assada. Pozwoli to amerykańskim
obywatelom i organizacjom na swobodne finansowanie syryjskich
rebeliantów. Ma to ułatwić ludowi Syrii dokonanie przełomu w
tworzeniu demokratycznego, tolerancyjnego i spokojnego państwa
(„Reuters”).

– Oczywiście. Będzie to taki sam przełom jak w Iraku i Libii.

Naczelny dowódca wojsk amerykańskich w Europie, gen. Stavridis
powiedział  że  kraje  NATO  przygotowują  plany  zbrojnej
interwencji  w  Syrii,  celem  zakończenia  patowej  sytuacji  w
tamtejszej wojnie domowej, w której zginęło już do 70 tys
ludzi. Oficjalnym pretekstem może być użycie broni chemicznej
przez Assada („Yahoo News”).

– Świetny pomysł. Najpierw Imperium wraz z satelitami dolewało
benzyny  do  ognia,  teraz  szykuje  cysternę,  oczywiście  żeby
pożar ugasić.

Dominujące  wśród  syryjskich  rebeliantów  grupy  islamistyczne
wprowadzają  w  życie  skrajną  wersję  szariatu  na  zdobytych
terenach. Jak na razie nie obcinają jeszcze rąk, nóg i głów,
ale to tylko dlatego, że islamskie prawo zawiesza stosowanie
takich  kar  podczas  wojny.  Karcą  tylko  nie  dość  nabożnych
chłostą i biciem rurami wodociągowymi („Washington Post”).

–  Sponsorowana  przez  USA  demokratyczna,  tolerancyjna  i
spokojna Syria jest naprawdę już już, tuż tuż.

TAJWAN



William Stanton, były szef dyplomacji USA na Tajwanie, ostro
skrytykował rząd wyspy za cięcia w budżecie wojskowym, które,
jak twierdzi, czynią ją bezbronną wobec Chin i narażają na
penetrację przez chińskich szpiegów. Pod rządami prezydenta Ma
Jing-Dżeou  stosunki  pomiędzy  Tajwanem  a  ChRL  bardzo  się
poprawiły i groźba wojny zmalała („Yahoo News”).

–  Imperium  drażni  osłabianie  ważnego  ogniwa  amerykańskiego
kordonu wokół Chin.

USA

Wojskowy  zarząd  więzienia  w  Guantanamo  po  raz  pierwszy
oficjalnie przyznał, że więźniowie podjęli strajk głodowy i
ujawnił, że jak na razie jest 14 głodujących, z których jeden
jest w szpitalu, 5 karmi się siłą przez rurkę wepchniętą do
nosa, a dalszych 8 odmawia przyjmowania posiłków. Pomiędzy
rzecznikiem  zarządu,  kpt  Durandem,  a  wojskowymi  prawnikami
wyznaczonymi  do  obrony  więźniów  doszło  do  ostrej  wymiany
zarzutów. Durand oskarżył ich o rozpowszechnianie kłamstw i
alarmistycznych  sensacji,  prawnicy  zarzucili  zarządowi
brutalne traktowanie więźniów („Miami Herald”).

Stany  Zjednoczone  odmówiły  wzięcia  udziału  w  debacie  ONZ-
owskiej Rady Praw Człowieka na temat izraelskich „osiedli” i
ich wpływu na sytuację Palestyńczyków. Wedle raportu ekspertów
Rady Izrael dokonuje „pełzającej aneksji” okupowanych terenów,
naruszając w ten sposób liczne artykuły Prawa Międzynarodowego
i  Praw  Człowieka,  co  otwiera  drogę  do  oskarżenia  go  w
Międzynarodowym Trybunale Sprawiedliwości w Hadze. Ambasador
USA  w  Radzie  stwierdziła,  że  Stany  Zjednoczone  są  bardzo
zaniepokojone przez jej „stronnicze skupianie się na Izraelu”.
Izrael  wycofał  się  ze  współpracy  z  Radą  w  zeszłym  roku
(„Ha’aretz”).

–  Każda  krytyka  Izraela  jest  dla  Stanów  Zjednoczonych
stronnicza,  z  definicji.

Badania opinii publicznej wykazują, że większość Amerykanów –



55%  bierze  stronę  Izraela,  a  tylko  9%  popiera  Autonomię
Palestyńską.  34%  uważa  że  USA  wywiera  za  małą  presję  na
Palestyńczyków,  by  zmusić  ich  do  pokoju  z  Izraelem,  w
porównaniu z 8% którzy sądzą tak na temat Izraela. Poparcie
dla  Izraela  jest  największe  wśród  chrześcijańskich  grup
religijnych i ludzi starszych („Yahoo News”).

– Biorąc pod uwagę propagandę dominującą w mediach głównego
nurtu, wypowiedzi polityków i kampanie grup nacisku, to nie aż
tak wiele. „Najważniejszy Sojusznik” nie ma jednak powodów do
niepokoju.

Zaledwie  rok  po  ogłoszeniu  „obrotu”  (pivot)  amerykańskiej
polityki zagranicznej na Azję, nowy Sekretarz Obrony, Chuck
Hagel nakazał jego rewizję i sprawdzenie, czy jego założenia
są wciąż stosowne. Jest to skutek zderzenia wielkich planów z
realiami  budżetowymi  USA.  Rewizja  nie  oznacza  jednak
zaniechania strategii, jest najwyżej biurokratycznym manewrem
pozwalającym Haglowi na wywarcie wpływu na kształt polityki
„obronnej” Stanów („Stars and Stripes”).

– Widać krótka kołderka jeszcze tak bardzo nie trzeszczy. Nie
traćmy jednak nadziei…

Turysta z Izraela podróżujący z żoną i dwójką dzieci wywołał
panikę na lotnisku w Newark. Rozwścieczony, że nie dostał
miejsc w samolocie do Miami, na który załadowano już jego
bagaż, powiedział, że w walizkach jest bomba, po czym zniknął
w  tłumie,  powodując  alarm  bombowy,  wstrzymanie  lotów,
przeczesywanie  terminala  przez  służby  bezpieczeństwa,
ewakuację  i  przeszukiwanie  samolotu.  Nerwowego  turystę
oskarżono o wywoływanie paniki („Ynet News”).

–  Odmówić  miejsca  w  samolocie  Turystom-Wybrańcom?  Skandal!
Wielkiej krzywdy na pewno mu jednak nie zrobią. Gdyby to był
jakiś Arab…

Tajny raport panelu doradców ostrzega Obamę, że koncentracja
uwagi  amerykańskiego  wywiadu  na  Al  Kaidzie,  jest  błędnym



ustawieniem priorytetów, prowadzi do zaniedbania i do „ślepych
stref” w Chinach i na Bliskim Wschodzie. Raport nawołuje do
pilnego przesunięcia środków na te odcinki i do przekazania
przez CIA akcji zabijania „terrorystów” z dronów armii, tak by
agencja wywiadowcza mogła skoncentrować się na szpiegowaniu,
co jest jej oficjalnym zadaniem („Washington Post”).

Wojna i okupacja Iraku kosztowała 2 biliony (USA tryliony,
miliony milionów) USD, milion ofiar cywilnych i 37 tysięcy
zabitych lub rannych amerykańskich żołnierzy. Te konsekwencje
jednak  nic  w  polityce  USA  nie  zmieniły.  W  odróżnieniu  od
klęski  w  Wietnamie,  żaden  z  polityków  czy  podżegaczy  nie
poniósł  żadnej  odpowiedzialności,  co  jest  dowodem,  że  w
polityce USA nastała era całkowitej bezkarności. Gwarantuje to
powtórzenie w przyszłości podobnych błędów („Salon”).

Najnowsza  placówka  amerykańskiego  imperium  baz  samolotów
bezzałogowych, w Nigrze, jest strategicznym przyczółkiem USA w
Afryce  Zachodniej,  która  stała  się  nowym  frontem  walki  z
islamskim terroryzmem. Stany Zjednoczone mają już wielką bazę
dronów w Dżibuti w Rogu Afryki, oraz bazy dronów zwiadowczych
w Etiopii i na Seszelach. Pustynny, rozpaczliwie biedny Niger
ma  długą  granicę  z  Mali,  gdzie  ma  miejsce  francuska
interwencja wojskowa, popierana przez USA. Walka administracji
Obamy  z  „terroryzmem”  opiera  się  w  znacznym  stopniu  na
bezzałogowcach,  latających  i  bombardujących  w  Afganistanie,
Iraku,  Pakistanie,  Jemenie,  Libii  i  Somalii.  Amerykańskie
drony  startują  też  z  baz  w  Turcji,  we  Włoszech,  Arabii
Saudyjskiej,  Katarze,  Emiratach  Arabskich  i  na  Filipinach
(„Washington Post”).

– Coraz więcej „frontów”, baz i dronów. Balonik się wciąż
nadyma…

WIELKA BRYTANIA

Nie ustają próby dokonania aresztu obywatelskiego Tony Blaira,
za zbrodnie wojenne. Na sieci ogłoszona jest od 2010. nagroda



pieniężna za taki areszt (patrz TUTAJ). Jak dotąd wypłacono ok
16600  USD  ludziom,  którym  udało  się  podejść  do  Blaira  i
wygłosić  formułę  aresztowania.  Warunkiem  wypłaty  jest
nieużywanie siły i publikacja wiadomości o aresztowaniu przez
co najmniej jedne media głównego nurtu. Około 22% Brytyjczyków
uważa,  że  Blair  powinien  naprawdę  stanąć  przed  sądem  za
zbrodnie  wojenne,  a  50%  jest  przekonanych,  że  rozmyślnie
okłamał społeczeństwo przed atakiem na Irak. W Szkocji rozważa
się właśnie możliwość takiego procesu. Trasy podróży Blaira są
otoczone  ścisłą  tajemnicą  i  nie  rusza  się  on  nigdzie  bez
gromady ochroniarzy. Mimo to, gdziekolwiek się pokaże, jest
atakowany  i  wyzywany  przez  demonstrantów,  wciąż  jednak
twierdzi,  że  decyzja  napaści  na  Irak  była  słuszna  („Al
Jazeera”).

– Szanowni czytelnicy! Jeśli chcecie dostać przyzwoitą nagrodę
pieniężną aresztujcie Blaira!
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